
Piątek.
Dnia 11 (23) Stycznia 1857 Roku. M  21 Jutro, Śgo Tymoteusza Biskupa.

W  Kościele po -Pau lińskim  Śgo DUCHA, w przyszłą 
Niedzielę, przypada doroczny Odpust Świętej A g n i e s z k i ,  
Panny  i Męczenniczki.

D rier N a j w y ż s z k  Rozkazy JEGO CESARSKO-KROLEWSKIEJ 
MOŚCI:— Posunięci za wysługę lat, zAssessora KoIIeg: na Radcę 
Dworu: Naczelnik W ydziału w Zarządzie W arszawskiego W o
jennego Jcncrał-Guberuatora C hrzanow ski, ze starszeństwem; 
z Sekretarza Kolleg: na Radcę Honorowego: Były Młodszy Po- 
ntocuik Naczelnika Stołu w Zarządzie Okrę: Nauko: W arszaw: 
obecnie uwolniony od Służby U -'asiu ty inki, ze starszeństwem. 
P rzy jęty  do Służby z dymissjonowanycb: Rcgcstrator Kolleg: J a 
n iszew ski, na p. o. Dozorcy rzeki YVisly w Xlllym Okrę: Kom- 
munikacji. Posunięty za odznaczenie się w Służbie, z Sekretarza 
Kolleg: na Radcę Honorowego: Urzędnik Kancellaryjny Kancel- 
larji Przyboczrej Nanrestnika Królestwa llam ale ja , ze starszeń
stwem Przez Postanowienia Rady Administracyjnej, w Wydz:
Kom: Ilzą: Sprawiedliwości, mianowany: ReTeront Koiu: Rządo
wej Sprawiedliwości W incenty Z arem b a , p. o. Urzędirka do 
szczególnych poruczeń tejże Kom: Rządowej w stopniu Sędziego 
lszej Instancji.

Z  P etersb u rg a , 31  G rudnia (12  S ty c zn ia ) .
Rada Państwa, w połączonych Departamentach Spraw 

Cywilnych i Duchownych, oraz w D epartam encie Prawo
dawczym i w Ogo'nem zebraniu, po wzięciu pod rozwa
gę przełożen:a Główno-Zarządzająoego ItgimWydziałem
W łasnej JEGO CESARSKIEJ MOŚCI Ksncelarji. o zmie
nienie zatwierdzonego N a j w y ż e j  n a d n !u 2 g im  Grudnia 
1855 r .  z d a n i a  Rady P a ń s t w a ,  wyjaśniającego kw eslję : 
kto na skutek NAJMiŁOŚctwszEco Manifestu zd. 27 Mar
ca 18-55 r. ma być uważany za osądzonego'?—  zgadzając 
się zupełnie z opinją tegoż Główno-Zarządzającego, dała 
następujące, N a j w y ż e j  zatwierdzone zdanie: W miejsce 
postanowienia z d. 2go Grudnia 18-55 r., przyjąć za zasa
dę, iż ua skutek Manifestów z 27go Marca 1855 i2 6 g o  
Sierpnia 1856 roku, za osądzone uważane być win- 
De wszystkie osoby, przeciw kfórvm przed dniem 
'wstąpienia NAJJAŚNIEJSZEGO CESARZA na T ron  
Praojców łub przed dniem Świętej Kororacji ICH CE
SARSKICH MOŚĆ! wydany był i prawomocnym stał się 
tyyrok tej Władzy sądowej, do której z powodu rodzaju 
sprawy i stanu osoby pod sądem zostającej, należy wy
dawanie ostatecznego w tym względzie wyroku; lecz że 
d l a  nadania łasce M o n a r s z e j  większej rozciągłości,  ci 
z oskarżonych o przestępstwa i wykroczenia, pociąga
jące za sobą pozbawienie lob ograniczenie niektórych 
praw, którzy z powodu stanu, do jakiego należą, mają 
Ra skutek wyroków sądów 2giej instancji uledz karze 
głównej lub wyższym karom poprawczym, mogą korzy
stać ze złagodzenia kary wskazanego artykułami IX—  
XIII Manifestu z27go  Marca 1855 r. i artykułami XXI—  
XXV Manifestu z26go  Sierpnia 1856 r., jeżeli sąd wspo- 
mnionej instancji wydał przeciw nim wyrok, chociażby 
sprawa co do tych osób, na skutek niezgodzenia się Na
czelnika Gubernji z wyrokiem Izby Kryminalnej,  lub 
z powodu liczby osób skazanych na karę, lub też dla in 
nych jakichkolwiek przyczyn, oddaną została do decy
zji Rządzącego Senatu.

Dnia wczorajszego przybył z Chełma  do W a rsza w y , 
JW . JX. Jan Teraszkiew icz., Biskup B ełzh i, Administra
to r  Dyecezyi Chełm skiej; i WJX. Józef W ójcicki, Kano
nik Katedralny tejże Dyecezyi, zająwszy mieszkanie u 
XX. B azyljan ów .

S ą d  P o lic ji P ro s te j O kręgu i Miast a W a r  s z a w y  
W y d z ia łu  Igo. —  W nocy z dnia 5/ I7 na 6/ IS Stycznia 
r. b., na ulicy Leszno, w pobliżu ulicy W roniej, znale
zionym został człowiek, z imienia, nazwiska i pocho
dzenia nieznany; ubrany by ł w surdut wytarty c iem no- 
szaraczkowego koloru, takież spodnie wyszarzane, ka
mizelkę dzikiego koloru  kortową ze świecąccmi guzi
kami, koszulę brudną z grubego płótna, napierśnik 
perkalowy w kratki, barchanowy kaftanik i buty gw o
ździami podkute, kroju w ęgiersk iego . W chwili znale
zienia, człowiek ten jeszcze żył, lecz wieziony na kura
cję do Szpitala Śgo DUCHA P P. Marcinlianek, w drodze 
życic zakończył. Był wzrostu średniego, wieku lat oko
ło  37, włosy m ia ł  cicmno-bląd i takiż sam zarost na 
faworytach i wąsach, oczy niebieskie, twarz blada o k rą 
gła. P o n iew a ż  przy odbytej czynności Sądowo-Lekar- 
skiej, wykrytem zostało, iż człowiek, ten prawdo-podo- 
bnie  przez przyczynienie się osób trzecich, życia pozba
wionym został; przeto wzywa każdego, ktoby posiadał 
wiadomość o jego imieniu, nazwisku i pochodzeniu, iżby 
natychmiast Sądowi tutejszemu takową udzielił. Nad
mienia się, iż odzież zmarłego, dla jej rozpoznania, w de
pozycie Sądu tutejszego znajduje się. Nadto, ciało obej
rzane być może przez dni trzy w Szpitalu PP. M arcin- 
kanek  zwanym, przy ulicy K on w ik torsk ie j położo
n y m .—  Podsędck, D ziew u lsk i.

Z a rzą d  W arszaw skiego  O ber-P olicm ajstra , wezwał 
P. Jarosława Jastrzębsk iego , Obywatela Plu O w rucze- 
w shiego, tudzież Wasilcgo U lianów , mieszkańca W iteb 
sk iego , z Cesarstwa przybyłych, ażeby w własnych in
teresach zgłosili się do Zarządu Policji lub numera obe
cnego swego zamieszkania wskazali.

Od czasu dawnych właścicieli gmachu, położonego 
na rogu Nowe g o -Ś w ia ta  i ulicy W areckiej, niegdy Xięz- 
twa Jmci Jabłonowskich; wspaniałe salony tego apar
tamentu, zajmowanego dziś przez J iW W . Hr: Szem be-  
ków, dawno już tak świetnem nie zabłysły życiem, jak  
w  dniu wczorajszym, z powodu wydanego przez dostoj
ne Gospodarstwo balu, zaszczyconego obecnością JJOO. 
Ń i ę z t w a  Jmci G orczakow  N a m i e s t n i k o s t w a , i Rodziny 
JJXX. Mości. Znakomite Osoby płci obiej,  odznaczają
ce się wdziękiem Dziewice, wreszcie grono ochoczej i 
rzeźkiej młodzieży, wszystko to skojarzyło się razem 
w tym znanym z gościnności i uprzejmości obojga do
stojnych Gospodarstwa domu, ku tern większemu uświe
tnieniu zabawy. Błyszczące gustem i przepychem stroje, 
począwszy od ślicznej sukni różowej m oire an tique d d i
sposition , samej Gospodyni domu, aż do najlżejszych 
tarlatanów i krep. odbijały cudownie przy bijącem świe
tle w salonie i wszystkich otwartych w tym dniu poko
jach, urządzonych z ca łą  wytwornością i gustem ,jakich
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rawdziwa wykwintność wymaga. Gdy zaś gracki 
zek (Chojnackiego) powołał młodzież do koła, wte- 

zabawa poprowadzona została z całem ożywieniem, 
którem gubiło się oko, uderzane kolejnie, to ponętną 

postacią tańcujących Dziewic, to ich różnobarwnemi, a 
tak do twarzy dobranemi strojami. Z cięższych, prześli
czną była suknia koloru niebieskiego Hrabiny Au: Po: 
zdobna podpinanemi kokardami i białą koronką, a któ
rą  dostarczyły magazyny Paryzkie; dalej: biała odzna
czająca się elegancją Hrabiny M. Po; oraz saumon moire 

ozdobiona buljonami krepy,tego samego koloru i
koronkabvuxehkąaudeuxpoints,zovjocam\amerykań-

Przeplalanem' bratkami; na głowie girlanda zta- 
kichże owoców, a w którym to stroju ukazała się Hrabina 
St: Pol:; wreszcie suknia z ciężkiej materji Pani Mn:, ko
loru różowego, p o k r y t a  trzema tunikami, ozdobiona bu- 
Ijonami, na których widzieć się dawały gdzie-niegdzie 
pączki kwiatów morskich, połyskujących; na głowie od
powiedni cache peigne. Suknia niebieska Pani Pro:, 
podniesiona a la Pompadour, przyozdobiona kwiatkami 
w dwóch kolorach, to jest różowym  i niebieskim, spa- 
dąjącemi ku ziemi; na głowie w tymże guście wieniec. 
Suknia biała z tuniką różową Pani Za:; biała Xiężnej 
Sz:; i także biała, kryta czarną  koronką, zdobna w ma
rabou i brylanty Pani St:. Co do lżejszych tualet, z tych 
zarówno zwracały uw'agę: jedna saumon, zdobna wi
śniami, ana głowic cache peigne z wisien, Aruganiebie- 
ska  z kameljami białemi i różowemi, Xiężniczek G.; 
biała broszowana'w bukiety niebieskie Hrabianki E. Ł. 
z  ubraniem na głowę z wieńca niebieskiego^ przeplata
nego złotemi kłosami; albo tak suknia różowa jasna 
z tunikami, przyozdobiona szwajcarskiemi szeleczkami, 
z koroną róż nagłowie bez liści, jak i występująca w niej 
po raz pierwszy wświat Panna Hr:A. Ch:. Przepraszamy 
za to śmiałe oddanie sprawiedliwości, ale słowa nasze 
są tylko powtórzeniem ogólnego zdania. Dalej: suknia 
różowa Panny Wycz:, ozdobiona tunikami podpiętemi 
do koła kokardami i bzem różowym  bez listków; dwie 
różowe Hrabianek Tysz:, ozdobione kłosami dwukolo-
rowemi, to jest różowemi i lila, na głowie ubranie
w tymże guście; i znowu różowa Hrabianki M. Po: i 
Xczki L:, gdyż kolor różowy, był jakby umówiony, był 
dominujący. Prześlicznie on też odbijał przy białern, 
do którego jeszcze należały Panny: Or:, Meni:, i Je:, al
bo obok niebieskich, z których już kilka wymieniliśmy 
powyżej. Głównie tu przyłożyła swą mistrzowską rękę 
Pani Adela, której gust i wykwintność, znany jest po
wszechnie Damom. Szkoda tylko, żeani czas,  ̂ ani ro
zmiar pisma niniejszego nie dozwala nam rozwinąć ca
łego szeregu wrażeń, jakie zebranie wjednem miejscu 
tyle razem przepychu jak wdzięków, na każdym z wi
dzów, a tern bardziej śledzących te szczegóły, wywarło. 
Urządzony w oddzielnych komnatach bufet, dostarczał 
chłodników, dopóki suta i wystawna wieczerzanie zgro
madziła Gości do jednego stołu. A piękna to była wie
czerza, w której przebijały i hojność i starodawna wy
stawa; a szczere to było owe podjęcie, w którem zacni 
Gospodarstwo, czynny udział przyjmując, uprzedzali 
wszystkie życzenia Gości, nic ustawając na chwilę, od 
rozpoczęcia tego balu świetnego, aż do końca samego. 
Tak więc, tu gościnność dostojnych Gospodarstwa do
mu, tu znów wystąpienie i ochoczość zebranych Osób,

których liczba przechodziła kilkaset, przeciągnęły do 
rana i upamiętniły wczorajszą zabawę, którą w rzędzie 
świetniejszych w kronice naszej stawiamy.

Rada Opiekuńcza Zakładów Dobroczynnych Powia
tu  Stanisławowskiego, składa niniejszem podziękowa
nie W. Jerzemu Fanshawe, Dziedzicowi dóbrWielgo- 
las, za znakomity dar jego w kwocie rs. 150, dla Szpi
tala Śgo J ó z e f a  w Mieni, uczyniony.

Zarząd Żeglugi Parowej, zawiadamia osoby które 
zamówiły dla siebie Obligi 2gicj serji, iż takowe od dmą 
dzisiejszego już są dohabycia w Biurze Żeglugi Parowe] 
w pałacu Hr: Andrzeja Zamoyskiego\\Ą N o w y m - S wiecie.  ̂
Wartość obligów obecnie wypuszczających się wynosi 
summę rs. 84,000, a mianowicie: 200 sztuk po 150 rs., 
120 sztuk po 200 rs., a 100 sztuk po 300 rs.; razem 
sztuk 420. Na umorzenie tych obligów w przeciągu lat 
15tu, począwszy od dnia Igo Marca 1858 r., przeznacza 
się corocznie fundusz 4,000 rs. z procentem składanym. 
Regularna wypłata procentów 5 %  i umorzenie kapita
łu  w oznaczonym czasie, zapewnia się bez względu na 
obrót interessów Żeglugi Parowej na całym majątku 
współki wynoszącym 750,000 rs. i na majątku o s o b i 
stym głównegojej Administratora Andrzeja Hr: Zamoy
skiego. Obligi nowe, równie jak i pierwszej serji, w ta
ki sam sposób przypuszczone są do .udziału w czystych 
zyskach (dywidendy). — Dyrektor Żeglugi Parowej, A. 
Barciński.

Rada Opiekuńcza Zakładów Dobroczynnych Powia
tu Stopnic kiego.— W mieście Powiatowem Stopnicy, 
urządzona na korzyść miejscowego Szpitala w dniu 23 
Grudnia (4 Stycznia) 1856/7, lotcrja fantowa z zabawą 
tańcującą i bufetem na ten cel administrowanym, nastę
pujące wydała rezultaty : W płynęło ze sprzedaży bile
tów loteryjnych rs. 169 k. 50; z licytacji kosztowniej
szych fantów rs. 38k .30 ;  w gotówce w miejsce fantów 
danej rs. 59 kop: 55; ze sprzedaży biletów na zabaw? 
rs. 299; z bufetu rs. 415 k .f l1/*; ogólny przeto wpływ 
wynosi rs. 981 k. 44T/2. Poczyniono wydatki: Na mu
zykę, światło, urządzenie sal i usługę w bufecie rs. 103 
k.24; na artykuły handlowe do bufetu i ich transport 
rs. 249 kop: 21; ogólny więc wydatek wynosi rs. 35- 
k. 45. Z porównania wpływu z wydatkiem, czysty d o - . 
chód z t e g o  źródła dla Szpitala wypadł: rs. 628 k. 991/*. 
W osiągnieniu tak pomyślnego wypadku, Rada szcze
gólnie zawdzięcza: oddanie sali i lokalu z ofiarą własnej 
wygody, Rodzinie Barona Bohlen, Donatarjusza dóbr 
Stopnicy; zebranie znacznej ilości fantów, oraz dostar
czenie wszelkich artykułów domowych i kredensu do 
bufetu, Opiekunkom Szpitala, a mianowicie: Henryce 
z Rudzkich Hr: Załuskiej; Helenie z Hr: Lubienieckich 
Tańskiej; Karolinie z Godeffroj Walchnowskiej; Ed
mundzie Wołaszewskiej; Maryannie Słuchowskiej; Ma- 
ryannie Puszkarew  i Annie Skrodzkiej. Nadto taż Rada 
zawdzięcza Henryce z Rudzkich Hr: Załuskiej, niyśl ad 
ministrowania bufetu na wyłączną korzyść Szpitala 
w skutkach swoich szczęśliwą; oraz Właścicielom dóbr: 
Tomaszowi Wołaszews/ciemu i f  rancisz: Luniewskte- 
mu, nieodstępne przez cały czas trwania zabawy i pełne 
gorliwości zajęcie się w zarządzie bufetem, służbą i ra
chunkowością. Niemniej Rada widzi się być w obowiąz
ku
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, złożyć szczególne podziękowanie Stefanowi cicho ner^ 

Romanowi Lipskiemu, i Antoniemu Jopkiewicz, Orz?'



dnikom miejscowego Powiatu, 7,a staranne i odpowiada
jące celowi zajęcie się urządzeniem sal, oraz zgromadzo
nej łaskawie Publiczności, Obywateli i Urzędników miej
scowego, oraz Obywateli Sandomierskiego Powiatu;któ- 
rzy doborem ofiarowanych na lotcrję fantów, licznem 
zebraniem się i duchem jedności w jedynej szlachetnej 
myśli pomnożenia korzyści Szpitalowi powszechnie pa
nującym, do zamierzonego w zabawie celu, znakomicie 
przyłożyć się raczyli.— Prezydujący, Karol Zabo- 
rowski.

Wczoraj po odbytem ballotowaniu w Resursie Kupie
ckiej, następujące JJ W W. i WW. Osoby, pomnożyły gro
no Członków tejże R esursy: Ankiewicz, Wład: Bedna- 
wski, Alex: Buszman, Hip: Breza , Paweł Hr: Cieszko
wski, Józef Dietrich, Samuel Konitz, Karol Łempicki, 
Samnel Merzbach, Edw: Meysztowicz, Edw: Orsetli, 
Jan Fęcherzewski, Józef Podgórski, Wład: Kulikowski, 
W alter Siemens, Edward Stummer, LeonWańkowicz, 
Ą m ilkarW entzl, Sewer:W ęiyk , Wład: Józef
Zbikowski, Gustaw Zieliński.

Do czynności odbyć się mających przy zwijaniu wy
granych lszej klassy 89tej loterji, wliazaniu tychże do 
koła, oraz przy ciągnieniu wygranych lszej k la ssy , nie
mniej przy ciągnieniu wygranych z koła, zaproszeni zo
stali następujący Obywatele tutejszego miasta, jako de
legowani : Stefan Neubauer, Wilh: Zeuschner, Jakób 
Simmler, Karol Malcz, Jakób Naimski, Roch Zawadzki, 
Józef Grodzicki, Fry&: Heurych, Alexan: Lentzki, Lud: 
Naimski, Woje: Sommer, i Krysz: Brunn.

Z apow iedz iany  przez nas bal na korzyść Szpitala 
w Grójcu, odbędzie się w następną Środę, to je s t: 28go 
b. m. w tem samem miejscu, gdzie na tenże sam cel wy- 
dany był bal pierwszy, czyli w SalonieW ielkiej Alei 
'v  Dolinie Szwajcarskiej. Od kilku dni obszerny ten i 
wspaniały salon, już się przyozdabia, ażeby g o d n ie  przy
jąć zbierających się gości, i to jeszcze w tak szlachetnym 
zamiarze jakim jest podanie ręki niedoli.

Wczoraj na zebraniu archeologiczuem w Resursie Ku
pieckiej, oglądano między innemi ciekawemi przedmio
tami monety rzymskie  z czasów Nerona, Kaligulii t. d. 
Są one własnością JW . Ludwika Niemojowskiego, któ
ry w celu dobroczynnym złożył takowe w liczbie sztuk 
czterech w Redakcji Kur jera. Od dziś przeto można je 
widzieć i nabyć, a fundusz jaki wpłynie obrócony zosta- 
I1,e na korzyść Warsz: Tow: Dobr:.

Jutro, jako w rocznicę skonu ś. p. JW . Hrabiny z Tra- 
Wnych Julji Starzeńskiej, odbędzie się żałobne Na
bożeństwo, w Kościele XX. Kapucynów, o godzinie 
l i te j  z rana; na które, Krewnych i Przyjaciół zapra
sza się.

Jutro, jako w drugą rocznicę śmierci Adolfiny z Świę- 
tosławskich Szumowskiej, odbędzie się w Kościele XX. 
Kapucynów, o godz: lOtej z rana, żałobne Nabożeństwo; 
na które, Przyjaciół i złączonyeh pokrewieństwem, za
praszam. — E. S.

W dniu 15 b. m., we wsi Krasice, Powiecie Wieluń
skim, Gub '.Warszawskiej, przeniósł się do wieczności 
a. p. Adolf Wegner. Młodzieniec ten, b. Uczeń Instytutu 
Agronomicznego w Marymoncie, rokując wielkie na
dzieje w zawodzie, do którego się sposobił, osierociwszy 
Gjca, dla którego by ł pociechą i chlubą, zgasł, z żalem 
wszystkich co go znali.

Wczoraj po południu, odprawione zostało w Kościele 
Ewangelicko-Augsburgskim, przy zwłokach ś. p. Lu
dwika Hirschmana, Właściciela dóbr ziemskich i Oby
watela tutejszego, nabożeństwo żałobne. Mowę pogrze
bową, miał Najprzewielebniejszy JX. Ludwig, Super
intendent Jlny Kościołów Ewangelicko-Augsburgskich 
w Królestwie. Następnie przy towarzyszeniu nader li
cznego zebrania Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, 
zwłoki Nieboszczykajumieszczone w srebrzystej metalo
wej trumnie, bogato rzeźbionej i frendzlami oraz chwa
stami metalowemi przyozdobionej (roboty Wrocła
wskiej), na okazałych sześcio-konnych marach, na 
smętarz Ewangelicko-Augsburgshi, przewiezione zo
stały.

Jest do nabycia, z wolnej ręki: grappa, posągowa 
Religijna, dłuta sławnego Wita z Krakowa, z 1469 r., 
przedstawiająca: Sgo J a n a , jałm użnę ubogiemu dające
go; rzeźbiona z jednej sztuki drzewa, całkiem złoco
na. Bliższa wiadomość w sięgarni i składzie nut mu
zycznych R. Friedlein, przy ulicy Senatorskiej pod 
N° 460.

(A. n.) Składam publiczne podziękowanie Panu Pio
trowi Górniakówskiemu Tokarzowi Teatralnemu, który 
nietylko znalezioną broszę brylantowy w całości mi od
dał, ale okazał dowód poczciwej swej bezinteresowności, 
bo w przyjęciu przyrzeczonej nawet nadgrody rs. 30, 
dosyć skrupulizował. Oby go wielu naśladowało, z ca
łego serca pragnę.— F. Kierglewicz.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Operze Marco-Spada, Pani Quatrini, Panna R it o li 2- 
kroć, PP. Troschel, Matuszyński, Miller, Szczepko
w ski i Ziółkowski. — Wkrótce w Teatrze Rozmaitości 
daną będzie lszy raz, Komedja w jednym akcie, p. n .: 
Raptus.

Kurs wczorajszy: za pól-imperjały, żądają rs. 5 kop: 
16; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 84 
kop: 26, wartość kuponu rs. 1 kop: 244/9; za listy za 
stawne Ulgo O k resu  oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 
45, dają rs. 14 k o p ^ a 1/*, wartość kuponu kop: 5; za 
Rossyjską  pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 
103 kop: 12; z r. 1855, żądają rs. 104 kop: 37, wartość 
kuponu rs. 1 kop: 38s/ 9.

F r a n c j a . Paryż, i8go  S tycznia . — Kardynał Arcy- 
Biskup Morlot, znajdujący się obecnie w Rzymie, dwu
krotnie podobno odmówił przyjęcia ofiarowanego mu 
Arcy-Biskupstwa Pariyzkiego; zdaje się jednak, że ustą
pi nowemu pochlebniejszemu jeszcze wezwaniu Cesarza, 
popartemu oprócz tego osobiście przez P a p i e ż a . Słychać 
iż Kardynał wróci natychmiast do Francji, a nominacja 
jego w tych dniach urzędownie ogłoszoną zostanie. — 
Nadchodzące zaraz obrady Ciała Prawodawczego, otwar
te być mają przez Vice-Prezesa P. Schneider, gdyż Hr: 
Morny do owej pory nie wróci z Petersburga. Mówią 
że Hr: Morny poda się do dymisji z posady Prezesa. —  
Parostatki pocztowe odchodzące dotychczas z powo
du wojny Wschodniej z Marsylji do Konstantynopola 
w Czwartek, odchodzić będą nadal raz tylko w Ponie
działek; przeprawa jedna nie dni j  lecz 5 trwać ma. — 
Podatki stałe we Francji przyniosły r. z. 430,507,000 
fr., niestałe 1,026,207,000 fr. W r. 1855, pierwsze u- 
czyniły 417,555,000, adrugie 9,508,790 fr.— Wczoraj



—  112  —

miała miejsce u Lorda C'owiej, wielka uczta, poprzedzo
na rozdaniem orderów Komandorskich Łaźni, Admira
łom  : Char ner, (het, Pellion, Bouet- Willaumez, Lu- 
geot,Chabannes i Curie a de la Graciere, oraz Krzyżów 
kawalerskich tegoż orderu znacznej liczbie Oficerów 
Francuzkiegd  wojska i marynarki. (St: An:).

Ferule-Chan, Poseł Perski, przybył dziś do Paryża.
—  Prezes Senatu P. Troplong, zachorował niebezpie
cznie.—  Presse rozprzedała wczoraj na ulicach Pary
ża  51 ,000 swych excmplarzy z opisem procesu Verge- 
ra. (N. P. Z.).

Paryż, 19 Stycz: (wia: teł:).—  Monitor dzisiejszy 
donosi,  że Cesarz przyjmował wczoraj Ambassadora Ce
s a r s k o  -Rossyjskiego, Hr: Kisielew, oraz znajdującego 
się tu w missji nadzwyczajnej Barona Brunnow .—  W e
d łu g  nadeszłych tu wiadomości, Rojaliści Newszatelscy 
wczoraj pomyślnie stanęli na territorjum Francuzkiem.
—  Verger odw oła ł  się do Sądu kassacyjnego od wy
danego nań w yroku śmierci. (Ind: Bel:).

P aryż, 20 Stycz:  (wia: tek).—  Monitor zawiadamia, 
że Następca Tronu, cierpi od 2eh dni na gorączkę kata- 
ralną. Od wczoraj wieczorem jednak ma się lepiej, a 
stan jego nie budzi żadnej obawy. (St: An:).

P r u sy . B h iin , 20go Stycznia. —  Prezes Ministrów 
Pruskich, zawiadomił dziś Izbę Deputowanych, że po
nieważ poddani Newszątelscy N. Kró'a, bezwarunkowo 
na wolność wypuszczeni zostali, przeto usuniętą została 
kwestja wojny, a nastręczyła się możność uregulowania 
sprawy Newszatelskiej na konferencji z Wiclkiemi Mo
carstwami. (Schk Ztg).

T u r c ja . Konstantynopol, 8go Stycznia. —  P. La- 
yard, Członek Parlamentu Angielskiego, o trzym ał u- 
stąpienie na budowę kolei żelaznej z zatoki Samos do 
Dunaju, przechodzącej przez Adryanopol. Kolej ta bę
dzie miała odnogę do Dunaju. Trzecia część akcji za
chowana jest d>a Francji. —  Z Azy i Mniejszej donoszą
0 walkach między Maronitami i Grekami, oraz między 
Druzam i i Maronitami. —  P. Gobineau, Reprezentant 
Francji, został przyjęty uroczyście w Teheranie. — 
Jour: de Constantinople zapewnia, że Dost-Mohamed 
pozostanie neutralnym i że Anglja  podburzyła przeciw 
Persji Xiążąt sąsiednich Heratu. (md: Belge).

W ł o c h y . Neapol, 12go Styczn ia .—  Aresztowano tu 
wiele osób, w skutku odkrycia stowarzyszeń tajnych, 
mających stosunki z Komitetami Mazzinistowskiemi 
w Turynie i Genui. Podobno także schwy tano monety 
z popiersiem Lucjana Igo Króla Obojga Sycylji, war
tości 7 2  plastra. Śledztwo czynnie postępuje. —  Król
1 Królowa udadzą się w tych dniach do Caserta, gdzie 
odbędzie się rozwiązanie K ro 'o w e j .—  Położenie Sycy
lji  ciągłe budzi obawy. (Sl: Anz:).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
BiałoszewiczKaje: Oh: z W ilna nr 414; Cielecki Max: Oh: zZ y- 

gier nr 584; Dobrzański Lud: Ohy: z Sarnówka nr 585; Kalino
wski Jul: Oby: z Bodzanowa nr 584; X. Lcwandowicz Lud: Pleban 
7. Rżgowa nr414 ; Maliszewski Hen: Doktór z Krymu nr 395; Rożen 
W łodz: Baron z Petersburga nr 570; RaczyuskiDyonizy Ob: zŻe- 
laznej nr 414; Szląski W lad: Oby: z Replina nr 601; Zamoyscy 
Tom: i Karol lir. z Podzamcza nr 472; Bayer Maciej Inżeuier, 
z Córką, z Radomia nr 625.

P rzy jech a li kuleją zc la zn ą : Beit Siegfried Kup: z Hamburga n r
634; Chanlrill Jan Bewan Kup: z Londynu nr 613; Mas'orowska Kala: 
Modniarka z Paryża nr 71; Piucles Markus Kup: ze Lwowa.

fP y jech a li koleją ic la tr ą :  Bartynowski W lad: Oby: do Kra
kowa; Laessig Adolf Dyr: Mły aa Parów: do W rocław ia; Łubieńska 
Konst: Żona Ta jnego Radcy, Senatora, do Niemiec; \  oss Fry: Dyr: 
Spółki Oświetl: Oazowego do Berlina.

D O I I E S l i i f f i .
Z powodu nagłego wyjazdu, jest do najęcia 5 l ’OKOI, na 

2m piętrze od frontu, w domu Nro 1252 przy rogu ulic Nowy- 
Świat i W areckiej; wiadomość udzieli Stróż miejscowy W in
centy.

JeśPby kto życzył sobie mieć akuratnie w vstrojo- 
ny Fortepjan, lub reparację onych, za umiar

kowaną renę, ulbo w czasie wieczorów dawanych po domach 
w  teraźniejszym Karnawale potrzebował Osoby do grania na 
Fortcpjanie; raczy się zgłosić na ulicę Marszałkowską pod N r 
1392, na 2gie piętro, a otrzyma wiadomość.

HAWJORU świeżego mało-soloncgo Astrachańskiego,
Bi prasowanego serwetowego takiegoż, nadszedł transport doj 
IGłównego Składu Kawjoru przy ulicy Nowo-Senatorsk!cj Nroi 
y477 w  domu W . Boka;—  tenże Skład otrzymał transport Kon 
bfitur Kijowskich, Groszku zielonego, Buljonu, Siomgi mało-so 
Słonej, Sardynek w oliwie z Nantes, Sera zielonego, Karuku rv- 
Ibiego, Wina Dońskiego i Szampańs:.—  A. Kucharkin.

W  Xięgarni Szleb'cra, wprost Kopernika islirejącej, przy ulicy 
Nowy-Swiat, obok Kantoru Loterji Nr 1320, zł ozone są nasprze- 
daż, sto lat stare Skrzypce, z fabryki Czeskiej Eberlego, 
w  najlepszym stanie do uźjcia, które za cerę dużo niższą od isto
tnej wartości, nabyć można wraz z Puzćcrk:em i Nutami, na 
wyższą muzykę.

Znaczny transport 41IIOCOW Francazk'cb, a niia-ćjjj?

Snowicic: Ananasów, Truskawek, Moreli, Brzoskwiń, W iśn i,»  
Porzeczek i t. d., w Syropie i Likierze; oraz 50 ga tunków ®  
LIKIERÓW: Francuzkich, Hollcoderskich, W łoskich, Anie- 9  
rykuńskich i Chińskich; Pasztetów Szlrasburgskicb;® , 

j.Trufli Perygordzkich; Szparagów: P ik li Ang-el 
"skich i Indyjskich; oraz Sosów, Ryb Morskich i różnych 
IConserwów Angielskich i Francuzkich; nadszedł do 
(.Składu W in i Towarów Kolonjalnych Stanisława Rozmanith, 
"przy ulicy Nowy-Swiat

Na 3ej Maskaradzie, zgubioną została B r a n s o l e t k a  złota, 
z turkusem i perełkami. Łaskawy Znalazca raczy oddać takow ą, 
pod Nr 614*, przy ulicy W ierzbowej, do Pani Dąbrowskiej, za
nagrodą.

W czoraj, między godz: 2 a 3 z południa, na ulicy Nowy-Swiat, 
na lewej stronic, :dąc z Iirako:-Przedm :, zgubiono małą Port
monetkę zie'o:ią,w  której zoadował o s;ę kdkanaście kop:, Klu
czyk i 3 Bilety naLoterję  K 'as:. ZuMazca, oprócz p:cniędzy jakie 
się tam znajdowały, otrzyma nagrody zk 2, jeżeli tę pamiątkę 
odda łaskawie pod N r 556*, na ręce Stróża Rocha.
*  immmessm** mtmmm mtmtmmg
3  Równego Składa Kawjoru przy ulicy Senatorskiej,i

I* tr i™  w  domu W . Piotrowskiego pod N r 496, nadszedł świe-jg 
■ E H  ży transpo-l H  ł  W ó O I I I '  świeżego m ałosolonegoS 

Astrachańsk-ego, i prasowanego serwetowego taklegoż;5 
oraz Groszku z:clooego. —  M. i y z y n .

:*smx
Dziś rano zimna stopni 4. Wczoraj w p o łu d n ie  zinma stopni 3. 
Dziś rano wysokość wody na tPU le  stóp 5 cali 10.
TEATR WIELKI. Jutro, R igoletto.
Każdodzieunie nadchodzą O S T K I Y d l j  do handlu Jana Błe- 

tsyń sk iego  (Junjor), w domu Teatralnym Nro 474.

Na czwartej stronnicy Kur jera  z d. 18 h. m. w arty
kule pośmiertnym zamiast Koładkiewicz, czytaj ś. p. 
Maryanna z Krauzów Kałędkiewicz.

W Drukarni Kurjera W arszawskiego.— Wolno drukować d. 11 (23) Stycznia 1857 r. —  Starszy Ceuzor F. S o b ittc c ta ń tk i.


